
� 27 kwietnia – 3 maja. Wielką wytrwa-
łość musieli wykazać uczestnicy i ogrom-
ną wytrzymałość ich pojazdy podczas
„Tatrzańskiego Rajdu Pojazdów Zabyt-
kowych”. Najdłużej trwający i liczący po-
nad 500 km rajd w Polsce zgromadził
miłośników dawnej motoryzacji z całe-
go kraju. U podnóża Tatr, na mecie spo-
śród wszystkich konkurencji najlepszą
załogą było znane z zamiłowania do za-
bytkowych pojazdów małżeństwo Da-
nuta i Jan Cynka – członkowie
Automobilklubu Wielkopolski.
� 2-3 maja. Wolsztyn będący światową
stolicą parowozów, gościł kilkadziesiąt
równie zabytkowych i pięknych samo-
chodów podziwianych również przez ty-
siące oglądających. Wśród kierowców
i właścicieli tych aut nie zabrakło oczy-
wiście członków Automobilklubu Wiel-
kopolski. Wolsztynianin zakochany
w dawnej motoryzacji i w uroku zapo-
minanych już „Syrenek” – Darek Piskorz
– zaprosił do parady po ulicach Wolszty-
na. Z Rakoniewic na rynek w Wolsztynie
przyjechały piękne i wzbudzające za-
chwyt samochody. Twórca grupy miło-
śników pod nazwą „Wolsztyńskie
Syrenki” jest pełen jeszcze bardziej za-
skakujących pomysłów na przyszły rok.
� 2 maja. Uniwersalność i wyjątkowość
Toru „Poznań”, jedynego toru wyścigo-
wego w Polsce, sprawiła zapewne, że
właśnie na nim swoich sił postanowili
spróbować wrotkarze. Stowarzyszenie
Sportów Wrotkarskich „Malta” zaprosi-
ło w pierwszą sobotę maja 200 osób
na przejazd w sumie ponad 1500 km.
Niektórzy z uczestników pokonali 10 lub
więcej okrążeń toru, czyli ponad 40 km.
Wśród uczestników cieszyła obecność
dzieci, dla których zorganizowano prze-
jazdy i wyścig na dystansie 1230 m. Im-
preza była adresowana do wszystkich
wrotkarzy – bez względu na wiek oraz
umiejętności. Wrotkarze byli zadowoleni
z gościnności Automobilklubu Wielko-
polski, który jest gospodarzem Toru „Po-
znań”.
� 7 maja. Ratownicy drogowi, a zara-
zem członkowie Komisji Bezpieczeństwa
ruchu Drogowego Automobilklubu
Wielkopolski uczestniczyli w organizo-
wanej na terenach Międzynarodowych
targów Poznańskich II Konferencji „Bez-
pieczeństwo na drogach województwa
wielkopolskiego”. Dzięki nim uczestnicy
spotkania mogli sprawdzić wiedzę ze
znajomości przepisów ruchu drogowe-
go, czas reakcji swoich organizmów, wy-
słuchać prelekcji o pierwszej pomocy.
Niewątpliwą atrakcją spotkania była
prezentacja zabytkowego pojazdu Rolls
Royce oraz najnowszego Porsche obra-
zująca jak wiele na przestrzeni kilkudzie-
sięciu lat zmian zaszło w motoryzacji.
A przez cały rok podobne motoryzacyj-
ne unikaty można oglądać w Muzeum
Motoryzacji Automobilklubu Wielkopol-
ski pod Rondem Kaponiera w Poznaniu.
� 9 maja. Wielkich atrakcji doznali
uczestnicy „II Wielkiej Integracyjnej Im-
prezy Samochodowej”, którą w Dopie-
wie zorganizowali: Gimnazjum im. Jana
Kochanowskiego oraz wielki miłośnik
motoryzacji, pasjonat i miłośnik zabyt-
kowych pojazdów, członek Automobil-
klubu Wielkopolski – Zbigniew Kopras.
Swoją obecnością uroczysty start za-
szczycili Wójt Gminy Dopiewo oraz Pre-
zes Automobilklubu Wielkopolski.
Liczącą 58 kilometrów trasę, na której
czekały na uczestników 3 próby samo-
chodowe i 8 prób rekreacyjnych wygra-
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Dzię ku je my Czy tel ni kom za od po wie dzi na nasz po przed ni kon -
kurs. Upo min ki, któ re wy lo so wa li: Mi chał Świa tow ski z Tur ku i Ju -
sty na Ja ku bow ska z Po zna nia, wy śle my pocz tą. Gra tu lu je my! 

Mo siń ski dy na mizm

Jed nym z naj star szych sto wa rzy szeń
w Pol sce jest po wsta ły 25 sierp -
nia 1923 ro ku Au to mo bil klub Wiel ko -

pol ski. Zrze sza on człon ków i sym-
pa ty ków w Ko mi sjach, Ko łach i De le ga -
tu rach.

De le ga tu rę Mo si na Au to mo bil klu bu
Wiel ko pol ski utwo rzo no w 1979 ro ku.
Swo ją ak tyw no ścią wpi sa ła się na sta łe
w kra jo braz or ga ni za cji dzia ła ją cych
na tym te re nie. Co praw da po kil ku na stu
la tach dzia ła nia, za wie si ła swo ją dzia łal -
ność, ale już w 2004 ro ku re ak ty wo wa ła
swo je ist nie nie. By ła to od po wiedź na po -
trze by lo kal nej spo łecz no ści, pra gną cej
wzo rem lat ubie głych spo ty kać się z ro ku
na rok na co raz więk szej licz bie im prez sa -
mo cho do wo -tu ry stycz nych, szko le niach
z za kre su po mo cy me dycz nej w ru chu dro -
go wym i nie tyl ko. 

Dzia łal ność człon ków De le ga tu ry i ich
sym pa ty ków, za an ga żo wa nie w po moc lo -
kal nym in sty tu cjom, sto wa rzy sze niom
i Ko ścio ło wi owo cu je co raz więk szą obec -
no ścią we wszyst kich nie mal wy da rze -
niach. W pa mię ci miesz kań ców za pew ne
są ob ra zy po mo cy w or ga ni za cji ru chu
i miejsc po sto jo wych pod czas Świę ta
Zmar łych, po moc tech nicz na i me dycz na
w piel grzym kach na Ja sną Gó rę, w Dniach
Mo si ny, wspie ra nie Pro bosz cza Ks. Edwar -
da Maj ki, Ka to lic kie go Sto wa rzy sze nia
Mło dzie ży, or ga ni za cja Sa mo cho do wych
Mi strzostw Pol ski w Na wi ga cji i Tu ry sty ce,
a tak że licz nych im prez sa mo cho do wych.
Rajd Św. Krzysz to fa, Rajd w Ciem no, Rajd
Po że gna nie La ta, to tyl ko kil ka z wy da -
rzeń, któ re na sta łe wpi sa ły się w ka len -
darz mo siń skie go ży cia i przy cią ga ją co raz
więk szą rze szę uczest ni ków. Każ de go ro ku
De le ga tu ra Mo si na wspie ra zna ną już ak -
cję Wiel kiej Or kie stry Świą tecz nej Po mo -
cy. Przez wie le lat człon ko wie Au to -
mo bil klu bu Wiel ko pol ski, ich sym pa ty cy
i miesz kań cy Mo si ny wspie ra ją swo im
udzia łem i hoj no ścią dzie ci, dla któ rych
róż ny mi dźwię ka mi gra ła or kie stra.

Jed nym z głów nych i naj waż niej szych
za dań, De le ga tu ry jest dzia ła nie z za kre -
su Bez pie czeń stwa Ru chu Dro go we -
go. I tak pod czas or ga ni za cji im prez
uczest ni kom prze ka zy wa na jest w róż nej
for mie wie dza z te go za kre su. Au to mo bil -
klub Wiel ko pol ski De le ga tu ra Mo si na
prze ka zał, w ra mach pro wa dzo nej ogól -
no pol skiej kam pa nii dla miesz kań ców kar -
ty ICE, któ re w ra zie wy pad ku po ma ga ją
w kon tak to wa niu się służb ra tow ni czych
i udzie la niu pierw szej po mo cy. Je ste śmy
peł ni ra do ści z do tych cza so we go na sze -
go dzia ła nia i mi sji, któ rą sta ra my się wy -
peł niać. Dzię ku je my wszyst kim za
wspar cie, po moc i uczest nic two w wy da -
rze niach, ja kich je ste śmy or ga ni za to rem.
Wszyst kich za in te re so wa nych za pra sza my
na co mie sięcz ne spo tka nia w sie dzi bie De -
le ga tu ry Au to mo bil klu bu Wiel ko pol ski
w Mo si nie przy ul. Kro tow skie go 16,
w każ dą dru gą śro dę mie sią ca
o godz. 20.00 oraz na na szą stro nę in ter -
ne to wą: www.aw.mo si na.org.

Ar tur Skrzy pec ki 
Mi chał Mi cha lak

ła za ło ga Prze my sław i Ma rze na Ko -
śmic cy. 
� 10 ma ja. Ko mi sja Po jaz dów Za byt ko -
wych Au to mo bil klu bu Wiel ko pol ski zor -
ga ni zo wa ła w dniu 10 ma ja 2009
ple ne ro wy po kaz w Ple wi skach na za -
pro sze nie or ga ni za to rów ak cji „Pol ska
bie ga”. Kil ka na ście uro kli wych oraz
wzbu dza ją cych za chwyt sa mo cho dów
oraz... 1 mo to cykl wy wo ła ły wiel kie za in -
te re so wa nie wśród miesz kań ców Ple -
wisk. Mo gli oni po dzi wiać sa mo cho dy:
Mer ce des W115, Mer ce des W123, Mer -
ce des W 107, Sko da To udor, Do dge Co -
ro net, Za sta wa 750, VW Kar mann Ghia,
Da im ler, VW 1102, War sza wa, Tau -
nus 17M oraz mo to cykl WSK. Człon ko -
wie Ko mi sji Po jaz dów Za byt ko wych
na sze go Klu bu z du żą życz li wo ścią re -
agu ją na za pro sze nia do udzia łu w te -
go ty pu wy da rze niach. Wszak pięk na
ukry te go  w po sia da nych przez nich „za -
byt ko wych skar bach mo to ry za cji” jest
na ty le du żo, że z przy jem no ścią dzie lą
się je go uro kiem.
� 13 ma ja. Ra tow ni cy dro go wi oraz
człon ko wie Ko mi sji Bez pie czeń stwa Ru -
chu Dro go we go Au to mo bil klu bu Wiel -
ko pol ski, na za pro sze nie Ze spo łu Szkół
z Od dzia ła mi In te gra cyj -
ny mi zor ga ni zo wa li szko le -
nie dla na uczy cie li z
za kre su po mo cy przed me -
dycz nej re ali zu jąc pro jekt
Mi ni ster stwa Edu ka cji Na -
ro do wej „One są wśród
nas”.
� 14 ma ja. Ra tow ni cy
dro go wi Au to mo bil klu bu
Wiel ko pol ski do sko na ląc
swo je umie jęt no ści i zdo -
by wa jąc co raz więk szą
wie dzę z za kre su udzie la nia pierw szej
po mo cy zo sta li za pro sze ni na po znań -
skie lot ni sko. Ra tow ni cy z Lot ni cze go Po -
go to wia Ra tunko we go po dzie li li się
wie dzą ze swo imi ko le ga mi oraz za po -
zna li ich ze spe cy fi ka swo jej ra tow ni czo -
-pod nieb nej pra cy.
� 15-17 ma ja. W I Run dzie Wy ści go -
wych Mo to cy klo wych Mi strzostw Pol ski,
Pu cha ru Pol ski i Pu cha rach Mar ko wych
uczest ni czy ło po nad 200 za wod ni ków
nie tyl ko z Pol ski, ale rów nież z Li twy, Es -
to nii, Ło twy, Da nii, Nie miec i Fran cji.
Na Tor „Po znań” zma ga nia mo to cy kli -
stów przy je cha ła oglą dać z ca łej Pol ski
re kor do wa licz ba ki bi ców, by do pin go -
wać swo ich ulu bień ców. W ten spo sób
Au to mo bil klub Wiel ko pol ski znów za in -
au gu ro wał se zon spor tów mo to cy klo -
wych. By ło na praw dę na co po pa trzeć
na „je dy nej pol skiej per le”. 
� 16 ma ja. W je dy ną i wy jąt ko wą noc
w ro ku – Noc Mu ze ów – or ga ni zo wa ną
w ca łej Eu ro pie – ty sią ce zwie dza ją cych
od wie dzi ło Mu zeum Mo to ry za cji Au to -
mo bil klu bu Wiel ko pol ski pod Ron dem
Ka po nie ra w Po zna niu. Spe cjal nie dla
go ści zor ga ni zo wa no do dat ko wo kon -
cer ty mu zycz ne, a w pa sjo nu ją cy świat
opo wie ści o mi nio nych cza sach i daw nej
mo to ry za cji prze nie śli wszyst kich człon -
ko wie Sto wa rzy sze nia Re kon struk cji Hi -
sto rycz nych „Od wach” oraz Ry szard Da-
nie lew ski i ku stosz Mu zeum Jan Cyn ka.
� 21 ma ja. Ra tow ni cy dro go wi Au to mo -
bil klu bu Wiel ko pol ski uczest ni czy li w or -
ga ni za cji II Eko Raj du Ro we ro we go,
w któ rym wzię ło udział szes na ście 5-
oso bo wych ze spo łów z 13 po znań skich
szkół pod sta wo wych. Za pre zen to wa li
pra wi dło we dzia ła nia w przy pad ku ko -
niecz no ści udzie la nia pierw szej po mo cy

ofia rom zda rzeń na ob sza rach re kre acyj -
nych.
� 23 ma ja. Z uli cy na tor – brzmi na zwa
po wsta ją ce go cy klu przjaz dów rów no le -
głych na 400 me trów. Bez pie czeń stwo,
któ re wy ni ka z na tu ry To ru „Po znań”
oraz mi sja, ja ką speł nia Au to mo bil klub
Wiel ko pol ski spra wi ły, że na je go te re nie
spo tka li się do tych cza so wi „mi ło śni cy”
nie zwy kle ry zy kow nych i po zba wio nych
atry bu tów le gal no ści „wy ści gów” sa mo -
cho do wych na uli cach na szych miast.
Na Tor „Po znań” przy pro wa dził ich To -
masz Ant ko wiak, któ ry mię dzy in ny mi
po wie dział, że na wie lo kie run ko we ape -
le o po moc wspar te rów nież przez Po li -
cję, aby uczest ni cy tej for my za ba wy nie
by li zmu sze ni ry wa li zo wać na miej skich
uli cach, od po wie dział wła ści wie tyl ko...
Au to mo bil klub Wiel ko pol ski. Udo stęp -
nił on i po mógł w or ga ni za cji prób prze -
jaz dów rów no le głych na 400 me trów.
Na To rze „Po znań” zja wi ło się 80 uczest -
ni ków, aby w bez piecz nych wa run kach
i fan ta stycz nej at mos fe rze wal czyć
o mia no naj lep sze go. Za po wia da na jest
już dru ga edy cja na 21 czerw ca. 
� 24 ma ja. W sa mym cen trum wy da -
rzeń zwią za nych z uro czy sto ścia mi „Dni

Mo si ny” wy star to wał z ryn -
ku w Mo si nie „Rajd Ele gan -
ta z Mo si ny” – II run da
Mo siń skich Mi strzostw Mo -
to ro wych do fi nan so wa -
nych przez Urząd Miej ski
w Mo si nie. Wszyst kie
z uczest ni czą cych w wy da -
rze niu 24 za łogi bar dzo go -
rą co przy łą czy ły się
do ak cji De le ga tu ry Mo si -
na Au to mo bil klu bu Wiel ko -
pol ski, po mo cy dla Do mu

Dziec ka w Kór ni ku -Bni nie. Za wod ni cy
oraz przed sta wi cie le władz Mo si ny ze -
bra li dla pod opiecz nych Do mu Dziec ka
po nad 320 li trów so ków i na po jów. Tu -
ry stycz no -roz ryw ko wą ry wa li za cję raj du
wy gra ła za ło ga w skła dzie To masz Dusz -
czak i Da nu ta Im bie ro wicz.
� 26 ma ja. Tor „Po znań” go ścił zwy cięz -
ców Eli mi na cji Po wia to wych XIII Ogól -
no pol skie go Tur nie ju Mo to ry za cyj ne go
dla uczniów szkół po nad gim na zjal nych.
W Fi na le Wo je wódz kim Tur nie ju star to -
wa ło 18 dru żyn. Naj lep szą oka za ła się
re pre zen ta cja Tech ni kum Me cha ni za cji
Rol nic twa z Po zna nia. Ry wa li zo wa no:
roz wią zu jąc te sty z prze pi sów ru chu dro -
go we go, hi sto rii mo to ry za cji, udzie la jąc
pierw szej po mo cy, po ko nu jąc sa mo cho -
do wą pró bę Ste war ta, ob słu gu jąc mo -
to ro wer oraz po ko nu jąc nim tor
prze szkód 
� 29-31 ma ja. Wspa nia łe i szyb kie 
– po cho dzą ce z wie lu kra jów – sa mo cho -
dy i ich za wod ni cy go ści li na To rze „Po -
znań” pod czas roz gry wa nych Wy ś-
ci go wych Sa mo cho do wych Mi strzostw
Pol ski i Stre fy Eu ro py Cen tral nej FIA Tro -
phy. Nie zwy kle pa sjo nu ją ce zma ga nia
spor to we, nie sa mo wi te wi do wi sko i za -
po wie dzi cie ka we go wy da rze nia przy cią -
gnę ły do Prze źmie ro wa bar dzo du żą
licz bę wi dzów. Nie za wie dli się wszy scy
Ci, któ rzy li czy li na spo rą daw kę nie co -
dzien nych emo cji. To by ło pierw sze z cy -
klu te go rocz ne spo tka nie sa mo cho dów
wy ści go wych na To rze „Po znań”
pod spor to wą fla gą Au to mo bil klu bu
Wiel ko pol ski.
� 31 ma ja. De le ga tu ra Au to mo bil klu bu
Wiel ko pol ski w No wym To my ślu wspól -
nie z Urzę dem Miej skim zor ga ni zo wa ła
Ro dzin ny Rajd Sa mo cho do wy z oka zji

„Dnia Dziec ka”. Wy star to wa ło 14 za łóg
w skła dzie kie row ca, pi lot oraz oso by to -
wa rzy szą ce, któ ry mi by ły dzie ci. Tra sa
raj du dłu go ści 31 km prze bie ga ła uli ca -
mi No we go To my śla i za koń czo na by ła
pik ni kiem na świe żym po wie trzu po łą -
czo nym z za ba wa mi i kon ku ren cja mi
spraw no ścio wy mi dla dzie ci. Zwy cię ży li
Bar tło miej i Be ata Ta isner
� 31 ma ja. Na za pro sze nie pro bosz cza
lu boń skiej pa ra fii św. Mak sy mi lia na Ma -
rii Kol be go w Lu bo niu -La sku człon ko wie
Ko mi sji Po jaz dów Za byt ko wych Au to -
mo bil klu bu Wiel ko pol ski go ści li na X Ju -
bi le uszo wym Fe sty nie. Wśród atrak cji,
któ re przy go to wa no te go dnia, wszy scy
go ście fe sty nu mo gli po dzi wiać za byt -
ko we sa mo cho dy, wśród któ rych by ły
m.in. Mer ce des, War sza wa i Za sta -
wa 750.
� 31 ma ja. Te re ny przy po znań skiej Ka -
te drze zgro ma dzi ły ty sią ce osób na or -
ga ni zo wa nym przez Urząd Mia sta
i Ca ri tas Ogól no pol skim Fe sty nie Ro -
dzin nym. Wśród wie lu uczest ni ków wy -
da rze nia nie za bra kło ra tow ni ków
dro go wych Au to mo bil klu bu Wiel ko pol -
ski, któ rzy w ra mach ak cji pro pa go wa -
nia zdro we go i bez piecz ne go sty lu ży cia
in for mo wa li wszyst kich o za gro że niach
w ru chu dro go wym oraz udzie la li po rad
z za kre su pierw szej po mo cy przed me -
dycz nej.
� 5 czerw ca. Bez pie czeń stwo dro go we
jest jed nym z wio dą cych ce lów sta tu to -
wych w dzia łal no ści Au to mo bil klu bu
Wiel ko pol ski. Bę dą cy w je go po sia da niu
sy mu la tor zde rzeń po zwa la przy pręd -
ko ści 7 km/h od czuć skut ki bra ku za -
pię tych pa sów bez pie czeń stwa.
Nie jed nokrot nie ten ma ły eks pe ry ment
po zwa la zro zu mieć wszyst kim jak wiel -
kim nie bez pie czeń stwem jest lek ko myśl -
ność nieza pi na nia pa sów bez pie czeń-
stwa. Pre zen ta cję tych za gro żeń pro wa -
dzo no przy uży ciu sy mu la to ra zde rzeń
AW.
� 5-7 czerw ca. Or ga ni zo wa ny już 19. raz
mię dzy na ro do wy rajd „MER KU RY” za -
mie nił ob li cze uro kli we go Wolsz ty na
w miej sce ry wa li za cji w na wi ga cji i tu ry -
sty ce sa mo cho do wej za łóg z ca łej Pol -
ski i Eu ro py. Po nad 40 sa mo cho dów
wal czy ło w wie lu kla sy fi ka cjach o ty tuł
naj lep sze go. Uro czy ste go otwar cia wy -
da rze nia do ko nał Sta ro sta po wia tu
wolsz tyń skie go Ry szard Kurp. Wśród
wie lu atrak cji nie zwy kłą po pu lar no ścią
cie szył się po kaz dri ftin gu w wy ko na niu
du etu Ma ciej Po lo dy i Arek Dud ko z Po -
lo dy Per for man ce.
� 6 czerw ca. De le ga tu ra Mo si na Au to -
mo bil klu bu Wiel ko pol ski uczest ni czy ła
w or ga ni zo wa nym przez Urząd Miej ski

w Mo si nie fe sty nie or ga ni za cji po za rzą -
do wych. Każ da z nich mia ła oka zję za -
pre zen to wać miesz kań com pro fil
i cha rak ter swo jej dzia łal no ści. Przed sta -
wi cie le de le ga tu ry in for mo wa li o or ga ni -
zo wa nych przez AW wy da rze niach oraz
prze ka zy wa li wie dzę z za kre su bez pie -
czeń stwa ru chu dro go we go, za chę ca jąc
jed no cze śnie do tu ry sty ki mo to ro wej.
� 6 czerw ca. Zna na i ce nio na „Nis san -
Ma nia” or ga ni zo wa na w tym ro ku przez
Bart ka So ko łow skie go zgro ma dzi ła
na star cie 13 za łóg. Ma low ni cza 50-ki -
lo me tro wa raj do wa tra sa wy peł nio na
by ło atrak cja mi po znaw czy mi, tu ry stycz -
ny mi, spor to wy mi, ku li nar ny mi oraz wie -
lo ma in ny mi. Wio dła przez Bie dru sko,
Mu ro wa ną Go śli nę i Zie lon kę. Me tą
wszyst kich zma gań by ło Ran cho 4x4
w Dą brów ce Ko ściel nej, gdzie po pod li -
cze niu wy ni ków naj lep si oka za ły się pa -
nie An na Chu dziń ska i Jo an na Kno bel. 
� 6 czerw ca. Led nic ka Ry ba, wiel kie
prze strze nie, nie po wta rzal na at mos fe ra
oraz nie po spo li tość cha rak te ru or ga ni -
za to ra, ścią ga ją co ro ku dzie siąt ki ty się -
cy wier nej mło dzie ży z ca łej Pol ski
na spo tka nie. Jak co ro ku bez pie czeń -
stwa me dycz ne go i pierw szej po mo cy
udzie la ją wśród wie lu służb ra tow ni cy
dro go wi Pol skie go Związ ku Mo to ro we -
go dzia ła ją cy w Au to mo bil klu bie Wiel -
ko pol ski. Przez ca ły czas trwa nia spo tkań
swo ją wie dzę i do świad cze nie prze ka za -
li ra tow ni cy w rę ce wszyst kich tych, któ -
rzy tej po mo cy po trze bo wa li.
� 6 czerw ca. Po ka zem dzia ła nia de fi bry -
la to ra oraz sy mu la to ra zde rzeń Ko mi sja
Bez pie czeń stwa Ru chu Dro go we go Au -
to mo bil klu bu Wiel ko pol ski włą czy ła się
w po moc przy or ga ni za cji w Po zna -
niu VII Fe sty nu Cha ry ta tyw ne go „Nie -
bie scy dzie ciom”. Ce lem te go pięk ne go
wy da rze nia jest nie sie nie po mo cy dzie -
ciom przez do ro słych. Ak cja „Nie bie scy
dzie ciom” or ga ni zo wa na jest dla wszyst -
kich dzie ci bez wy jąt ku, a wszel ki do -
chód jest prze ka zy wa ny na kon to
Szpi ta la SPSK – 5 Od dzia łu Chi rur gii
i Trau ma to lo gii SPSK – 5 przy ul. Szpi -
tal nej w Po zna niu.
� 7 czerw ca. Ro ga lin go ścił po nad 300
mo to cy kli stów na spe cjal nym zlo cie zor -
ga ni zo wa nym w ce lu po mo cy dla cho -
rej dziew czyn ki. Wśród wszyst kich
uczest ni ków fe sty nu swo ją obec ność za -
zna czy li też dzia ła cze z De le ga tu ry Mo -
si na Au to mo bil klu bu Wiel ko pol ski.
Wy stę py stra ży po żar nej, po ka zy tre su ry
psów po li cyj nych, a tak że in for ma cje
o dzia łal no ści klu bu sta no wi ły tyl ko nie -
licz ne z punk tów pro gra mu te go wy da -
rze nia.                       

Marcin Wojcieszak– Praw ni cy, po li cjan ci, spe cja li ści
w za kre sie ubez pie czeń, rze czo znaw -
cy mo to ry za cyj ni, to za sad ni czy
skład ze spo łu, któ ry od 36 lat do ra -
dza w ra mach Po rad ni Kie row ców
i Po szko do wa nych w Wy pad kach Ko -
mu ni ka cyj nych. Zda rza się, że re zul -
ta tem na szej dzia łal no ści jest
wska zy wa nie jak starać się o re ha bi -
li ta cję zdro wot ną lub za kup pro tez
dzię ki otrzy my wa nym na wiąz kom
i świad cze niom pie nięż nym – mó wi
Piotr Mon kie wicz, se kre tarz Za rzą du
Au to mo bil klu bu Wiel ko pol ski. Po ra dy
udzie la ne są w dru gi i czwarty czwar -
tek mie sią ca od go dzi ny 17 w biu row -
cu Del ta przy uli cy To wa ro wej 35/37
wPo zna niu. Dla pew no ści war to te le fo -
nicz nie pod nu me rem 061 853 61 03
spraw dzić kie dy ze spół dy żu ru je.
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